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Pierwsza przygoda zespołu 
Kroke z muzyką do spektaklu

Muzyka

„Rejwach" to tytuł nowej pły­
ty krakowskiego zespołu 
Kroke. Zawiera ona muzykę 
specjalnie skomponowaną 
przez jego członków na po­
trzeby spektaklu pod tym sa­
mym tytułem w Teatrze Ży­
dowskim w Warszawie.

Najpierw była książka, wktórej 
Mikołaj Grynberg zebrał ro­
zmowy z Żydami, którzy po II 
wojnie światowej pozostali 
w Polsce. Nie są to budujące 
świadectwa: część jego bohate­
rów neguje swoją tożsamość, 
część ją ukrywa, a część opo­
wiada nawet antysemickie 
żarty.

Niemal tuż po ukazaniu się 
książki w zeszłym roku jej prze­
niesienia na deski teatru podjął 
się Andrzej Krakowski. Ten 
mieszkający na stałe w USA pi­
sarz, scenarzysta i reżyser za­
prosił do stworzenia oprawy 
muzycznej do „Rejwachu” ce­
niony na scenie etno krakowski 
zespół Kroke.

- Znamy się z Andrzejem 
od wielu lat. Tematyka naszych 
nagrań jest bliska tematyce jego 
książek i filmów, mamy też 
wielu przyjaciół wśród polskich 
Żydów. Mało tego - podróżując 
po świecie z koncertami pozna- 
jemy wiele historii z tym zwią­
zanych. Dlatego „Rejwach” 
od razu nas zainteresował - 
mówi Tomasz Lato z Kroke.

Stworzenie muzyki teatral­
nej było dla krakowskiej grupy 
czymś nowym. O ile ma ona 
już w swym dorobku utwory 
tworzone na potrzeby filmu, 
to zilustrowanie scenicznego 
przedstawienia stanowiło dla

Kroke jest jednym z niewielu tych polskich zespołów, które cieszą się sporą popularnością poza 
granicami kraju. Grupa często występuje na Zachodzie i otrzymuje tam prestiżowe nagrody

jej członków nowe i ciekawe 
wyzwanie.

- Tym razem mieliśmy 
do dyspozycji tylko scenariusz 
spektaklu i rozmowy z Andrze­
jem. Całe szczęście przygoto­
wał on tak szczegółowy opis 
postaci, że nie mieliśmy prob­
lemu z wczuciem się w temat. 
W efekcie pracowaliśmy nad tą 
muzyką zaledwie tydzień - stąd 
powstał surowy i prosty mate­
riał, w czym myślę tkwi jego 
siła - opowiada Tomasz Lato.

Kroke znane z jest bogatych 
aranżacji, anektujących wpły­
wy różnych gatunków muzycz­
nych - od etno, przez jazz, 
po klasykę. Tym razem jednak 
zespół przygotował bardziej 
bezpośrednie utwory, co może 
być sporym zaskoczeniem dla 
jego słuchaczy. Tym właśnie 
różni się „Rejwach” od wcześ­
niejszych dokonań formacji.

- Trochę baliśmy się tej pro­
stoty. Gdyby to była nasza regu­
larna płyta, na pewno pracowa­
libyśmy nad nią dłużej i za- 

brzmiałaby ona inaczej. Dla­
tego tym razem nasza muzyka 
wywołuje inne emocje i tworzy 
inne wizje niż dotychczas. 
Znamy jednak już reakcje wi­
dzów i wiemy, że przyjęli ją po­
zytywnie - twierdzi Tomasz 
Lato.

„Rejwach” uzupełnia sound- 
trackową twórczość Kroke, 
na którą składa się oprawa mu­
zyczna do dokumentu „Kabaret 
śmierci”. Nagrania zespołu zo­
stały wykorzystane również 
w takich filmach, jak „Inland 
Empire” Davida Lyncha i „Polo­
wanie na króliki” Phillipe’a 
Noyce’a.

- Będziemy wykonywać 
fragmenty „Rejwachu” poza te­
atrem podczas naszych koncer­
tów. Na razie gramy tylko dwie 
kompozycje. Przygotowujemy 
jednak osobny program z na­
szymi kompozycjami filmo­
wymi i teatralnymi. Zaprezen­
tujemy go już w listopadzie - 
począwszy od występu w Dreź­
nie - mówi Tomasz Lato. ©®
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KROKE
Zespół tworzy trzech 

muzyków: Tomasz Kukurba 
(altówka), Jerzy Bawół 

(perkusja) i Tomasz Lato 
(kontrabas). Pierwsze 

koncerty na krakowskim 
Kazimierzu grupa dała 

w 1992 roku. Tam usłyszał ją 
Steven Spielberg podczas 
realizacji „Listy Schindlera".
Dzięki jego rekomendacji 

zespół nawiązał współpracę-;
z Peterem Gabrielem 

i wystąpił na jego festiwalu 
Nomad w Londynie. Do dziś 
Kroke ma w swoim dorobku 

jedenaście albumów, 
na których łączy 

z powodzeniem world 
musie z jazzem i klasyką.
Grupa współpracowała 

z Nigelem Kennedym, Edytą 
Geppert, Anną Marią Jopek 

czy Mają Sikorowską.


